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P r z e d p ł a t a  w y n o s i :

W K ra k o w ie :
m irsicczine 1 zJr., kwartului.: . i  zti., 

jióJiocmic 4  ‘ ocznu: J’J U.
/.a  (n iin .rz eo ie  ś d  d o m u  d o lic z a  s ię  1 3  <-nt 

miesiąc-/,nic.

Na p ro w in c ji I r ;a.e; m o n a rc h ji 
Austro-Węgierskiej:

m<esi?cznie 1 zh, ISA cnt., Kwartalrói 
j  iJt. półrocznie 8  złr., rocznie I®  złr.

Hunter puJW jśriey 8 < *4.

Kraków, Sobota 16 Sierpnia 1890.

wychodzi codziennie, a więc i w niedzielę, o godz. 8 rano.

R o m e k  I I .

Cena ogłoszeń :
Za wiersz petitów), lub za jego miejsce, 
za pierwszy raz l O  centów, za nastę­
pne po 5  centów- — Małe ogłoszenia 
na pierwszej stronie * 0  centów taksa 
i ft centy od wyrazu; na osłatniej stro­
nie * «  cnt taksa i *  int. od wyrazu. 
W rubryce „Nadesłane11 * «  oentów od 

wiersza.

Adres dla telegi; .mów: 
„ & U M J T M W  — K B A K Ó t P  

jdąkojwAw alg

KflUe^JBLOJA I A.U jOSTlB̂ Jd A .OfT A : Ulion W r .  %, X  p i ę t T O -  
■w » u M B ~ ~ B r a B W W * w a

wśród szewców naszych, po części zno- bec wszelkich nieszczęśliwych wypadków, 
sic zmuszeni są nędzę, Nie zadowo- Doskonała wentylacja, elektryczne oświe- 
leni są także ze swego losu drukarze a tlenie, ogrzewanie parą i zastosowanie ma - 
trudno zaprzeczyć, że mają, do rego przy- .szyn, wytwarzających dowolną temperaturę, 
najmniej do części najzupełniejsze prawo, uczynią ten statek bardzo przyjemnem
Tłf /     ..ó 1 R Vir» V̂L__ i_____

D r u k a r n i  e.

„Dzienni Poznański* 
„d u rjer  Poznański*
I)r Szymański (Orę­

downik)
J. Leitgeber 
1 Krzyiankiewicz 
kamieński i Sp.
S. Knapowski (Postęp) 
Cbocitizyński (W iel­

kopolanin) .
„Goniec WibHfbpolski*

tygodniow a 
stała płaca 

marek

niu przeciętny pokładzie ; salony dla dam, cukiernie czy 
tygodniow y telnia, pokoje do palenia pawilony dla

zarobek marek ’  • "  . . .  -

16,50-30,00
16,00— 20.00

81.00-24 ,00  
18,00 —20,00

16,60 
13,50 i 24,00
10.00 i 20,00

10.00— 20,50
9.00 - 10,00

21,00
20,00

18,00

11,00

Z i e m i e  pol s ki e.
(List K uriera Polskieyo).

Poznań 14 sierpnia. p  _ _ . . .
* . , , , Mówię „po części* bo płaca tow arzyszóv miejscem pobytu. Wielkie pokoje wysts

(Stw!) czoraj odbyły się wybory 0 1 drukarskich jost u nas rozmaita, jak  te- j wowe (10 wielkich sal z galerjami i szafa 
Sejmu [.ruskiego z okręgu szamotulsko- dowodem następująca tab liczka : *ni wystuwowemi) pomieszczone będą mię-
międzychouzko-skwierzyńakiego. Wybrany • Idzy pnkłzaarii; sypialnie w  głównym po­
został posłem  kartelow iec p. Sasse z O- - - . .. »k ładzie; sale i restauracje na wierzchnim
torowa, większością 10 głosów. Naszym T™in:mva llz7 0 .* ’
kandydatem by ł hr. H ektor Kw ilecki, na 
którego głosow ali także katolicy niem iec­
cy i wolnom yślri, ale ulegliśmy tak samo, 
jak w latach poprzednich. W  m iędzy- 
chodzkiem i skwierzyńskiem bowiem , od- 
dawna bardzo gęsto rozsiedli się Niemcy.

Mimo zainaugurowanej przez posłów 
polskich polityki pokojow ej, mimo wzglę­
dnie pojednawczego usposobienia części 
dzienników niemieckich, nie prz itają nas 
powyższe czynnik1 szykanować. Oto np. w 
m asteczku W itkow ie p oc ią g n ięć  uroda- 
wno do odpowiedzialności dwie polskie 
rodziny, pp. Langiewiczów i K laotow, za 
to, że dzieci swoich n:e posyłają do szkoły 
ludow ej, chociaż dzieci w myśl przepi­
sów państwowych kształcą się w domu, 
choć najzdolniejszy nauczyciel udziela im 
lokcy j, :hociaż sam inspektor szkolny je  
egzaminował. W idocznie trjumfy odnie­
sion e  w szkole ludowej w Szczytnikach, 
gdzie mimo trzykrotnej zmiany mapy g eo ­
graficznej jednak pozostała nieszczęsna 
nazwa „K onigroieh P olen “ , nie pozwalają 
spać onemu panu — zaskarżył tflay PP- 
L . i pp- K . przed sąd okręgowy w Gnie­
źnie. Jedna sprawa zosta ła  już zakoń­
czoną na korzyść pp- Langiew iczów , któ­
rych córeczka złożyła egzamin do 3 kla­
sy pensjonatu dli dziewcząt w Gnieźnie.
W  drugiej sprawie ma jako  znawca być 
przesłuchany aż p. dyrektor gimnazjalny 
łr. Methner. Czemu nie pan minister o- 
światy ? —  m ożeby on odnośnemu panu 
w ytłom aczył, aby na przyszłość nie m o- 
lepv iwal rodziców , bardzo dbałych o w y­
kształcenie swych dzieci. _ Dziwne rzeczy 
dzieją się w W itkow ie ! Świeżo uwolnio­
no p. M alczewskiego z Odrowąża, oskar­
żonego o to, że na wozie miał n ap is :
„O d r o w y  p. W itkow o*. Stróż bezpieczeń­
stwa, żandarm Witkowski dokazał, że aż 
4  mandaty wyszły na p. M alczewskiego 
za to, żc zamiast Kreis W itkowo , napi­
sał p. W itkow o, co żandarm uzna! za 
powiat W itkow o —  a w ięc za zbrodrię, 
bo po polsku pisać nie wolno. Sąd uwol­
nił p. M alczewskiego, bo przepis prawny 
nie wymaga określenia powiatu, w której 
m iejscow ości leży, i dlatego p. M alczew­
ski nie może być karany za to, żo do 
nazwy m ajętności sw ojej dodał jeszcze 
bliższe określenie, że Odrowąż leży p.
W itkowem.

Czyż podobnej gospodarki nie mogliby 
l^rusakom pozazdrościć R os jan ie?  Nadto 
nie wolno nawet skarżyć się na przykro­
ści, które znosić jesteśm y zmufazeni. K ie­
dy bowiem adwokat, który bronił w ym ie­
nionych pow yżej panów przed sądem, na­
zwał postępowanie czynników rządowych 
szykaną, odebrał naganę od sędziego

D zieło germanizacji postępuje ciągle. 
Ustawy antypolski© wykonywane są z wiel­
ką skrupulatnością, w  szkołach, jak  da­
wniej panuje niemczyzna. W  okolicach, 
gdzie Niem cy tworzą teko. m niejszość, że 
ich dzieci szkolne m ogłyby wśród naszej 
dziatwy spolszczyć się, zakłada się dla nich 
odrębne szkoły, do których często - .le­
dwie po dziesięcioro uczęszcza dzieci.

Chodzi rządowi przecież nietylko 
germ anizację, lecz także o sprotestanty- 
zowauie dzielnic polsl ich. D o najdziel­
niejszych germanizatorów należy u nas 
oddawna duchowieństwo protestanckie 
Rząd więc nasyła je  tu coraz liczniej.

Rom anow ie, parafji czarnkowskioj, 
ot\ ir/.ono od dnia 1 lipca r. b. nową pa­
rafję protestancką, udotowaną 2400 mar­
kami pensji. Powstała ona z części pro­
testanckiej parafji ezarnkowskiej i paratji 
władysław owskiej. Gminy protestanckit 
wyrastają wśród nas, ja k  grzyby po d e ­
szczu —  a wśród jirae kolonizacyjnych 
będzie tego coraz w ięcej. „ Quid faciemus 

Warum steht Ihr und legt die Hdn-

W ogóle kwestją robotniczą u nas z a ­
ją ć  się warto, bo robotnicy u nas d o s ,ć  li­
czni. Cyfra tych bowiem, którzy w W iel- 
kopolsce podlegać będą od 1 stycznia r. p. 
obowiązkowi zabezpieczenia się na sta­
rość i na przypadek inwalidztwa, wynosić 
będzie ( jak fl' e dowiadujem y) w edług u- 
rzędowych zestawień około  500.000 o- 
sób. Ponieważ opłata od każdego robot­
nika v. I klasie wynosi 2 X  d m. 29 fen .-=  
6 m. 58 fen., przeto wogóle rocznie pła­
cić będzie W . Ks. Poznańskie przeszło 
3 im ljony marok, nie licząc przewyżki 
za tych, którzy op łacać będą klasę dru­
gą i dalsze, co niezawodnie podwyższy 
ową sumę do 4  miljonów marek. D oda j­
my do tego opłaty do kas chorych, r o ­
czne dopłaty zabezpieczenia na przypa­
dek kalectwa w stowarzyszeniach zawo­
dowych, a z pewnością ogólna suma tych 
opłat na zabezpieczenie dojdzie do 10 
miljonów marek.

j muzyki, pawilony i kioski do sprzedaży 
wszelki-h towarów, zapełnia wnętrze statku 
i pokład > a bm-tach będą umieszczone 
statki elektryczne, dla komunikacji z brze­
giem, gdy parostatek bezpośrednio do brze­
gu tegu dotrzeć nie będzie w sianie.

Koszta wykonania tego kolosu obliczono 
na 5 miijonów marek, a niemieckie Towa­
rzystwo eksportowe, w którogo rekach spo­
czywa wykonanie, nie spodziewa się na 
potkania wielkich trudności przy zebraniu 
tego kapitału, wobec faktu, że przeosię 
biorstwo to bardzo interesuje przemysł nie­
miecki a handlowi niemieckiemu oddać 
może olbrzymie usługi.

Kronika nnsjscowa
WIADOMOŚCI KCŚCIELNF.

* Dzif dmą 16 sierpnia obchodzi K o ­
ściół katolicki uroczystość św. Rocna, w y­
znawcy. Rodem był z miasta Montpelier. 
W  20 roku życia odziedziczony wielki ma 
jętek rozdał na ubogich i przedsięwz-ąJ 
pielgrzymkę do Rzymu, do gfobu śś. A po­
stołów W  podróży tej będąo świadkiem 
straszliwego zniszczenia, jakie czyniła mo­
rowa zaraza w prowincjach włoskich, po­
święcił swoje usługi na opatrywanie cho­
rych, i wielu z nich uleczał cudownie. Dm, 
w rodztnnem mieście r. 1327.

Dyrekcja szkoły handlowej w Krako
wie wydała sprawozdanie a roku szkolnego 
1889/90, który  by ’, ósmym jej istnienia.1 Nau 
ka trwah trybem regularnym, upartym n« 
systbmatyczrym p e d a g o g i c z n y m rozweju, Po 
mimc, że młodzież wstępująca do szkoły, 
posiada niewielkie naukowe zasoby przygo­
towawcze, szkoła wywiera dobry skutek, a 
rezultat wykształcenia uczniów jest po­
myślny. Wszystkich uczniów byio w ubie 
glym roku szkolnym 98 ; z tych do klasy 
I. należało 42, do klasy II. — 33 ; do 
klasy III. —  23 uczniów W  ciągu roku 
upuściło zakład 30 wychowaroów. Klasyfi­
kowano o jednego wiecej w roku rym, niż 
poprzednim. Postępy uczniów i pilność by ­
ły we wszystkich klasach 'adawalmające. 
Obyczaje szwankowały jedynie w klasie II., 
przyczyną tego była niesforność kilku nie 
praoująoych uczniów, którzy przed końcem 
roku i skład opuścili. Dyrekcja w imię do­
bra uczniów zwrao« uwagę kupoów n; tę 
okoliczność, aby nczniom ząiętym w ich 
handlacn zezwalali na całkowite ukończenie 
trzechlema nauki, obecnie bowiem często 
się zdarza, że p-ynoypał zabianis subjekto- 
wi uczęszczać w trzecim roku na wykłady, 
co jest z krzywdą dla chłopców, pragną 
cych specjalnej nauki.

Skrzypek, p. Michał Prucker rodem
z U k r a in y , obecnie koncnrtuiąoy z powo­
dzeniem wielkiem w Wiedniu, artysta nie 
pospolitego talentu, bawi w Krakowie.

Pływająca W ystawa.
Kalendarz. Dziś św. Rocha, w yznaw cy; 

jutro: sś. Anastazego i Mirona kapłana i 
męczennika.

Kalendarz historyczny. 16 sierpnia 1680 
roku : Król Sobieski (Jan III.) wchodzi do 
Jass.

nos?
de in pen Schooss ?a P ytać się możemy 
słusznie z Szyllerowskim Kapucynom 
Jedyną odpowiedzią zaś na to zapytanie 
może być następująca: M ówm y, jak  naj­
mniej a róbm y, jak. najw ięcej. Unikajm y, 

ile możności zbytniego politykowania, 
nie zapominajmy o obronie nieprze- 

jj^ n ion ych  praw naszych. Nie wypieraj- 
dla nawet pozornie ideałów naszych 
zi© ^ 'w dow ych  ulg i ustępstw. Na ra 
iu ieS-ai'? imy przedowszystkiem o po­
łowa ll' e °RÓlnogo dobrobytu i o urogu- 

'  ̂ .naszych stosunków społecznych. 
Bćl'* dl1,J1<łz,aio socjalnej dużo tu pozo- 

0 zrobienia. W szyscy  bowiem

Rozwój przemysłu niemieckiego, wywołu­
jący ciągłą potrzebę szukania nowych ryn­
ków zbyiu, każe je wynajdywać na całej 
kuli ziemskiej tam, gdzie tylko nowożytne 
Środki komunikacyjne pozwalają na tozdo- Pi£t SWIĴ I C .n6Q0. Uroczystość Mat—
WBzechnianie towarów. Ula osiągnięcia tego Boskiej Zielnej należy do najpoetyczniej- 
celu powstała myśl urządzenia "pływającego 5Z7ck w naszym Kościele, T o  połą
niemieckiego „Muzeum wzorów*. Olbrzymi c,en>° w°m  z>ć: najprzedniejszych z west- 
parostatek będzie gmachem wystawowym i chnieniami modlitwy pobożnych, misi na so 
odwiedzić mi. w pewnym określonym" po bie piętnu szczerego uozucia i niezrówna- 
raądku wwzyutkie większe porty świata, { nfgo  piękni Dz: ó wczorajszy w uspoao 
przyciągając nowością i olbrzymiością po- j bieniu ogółu był^ też godnie odwzorowany; 
mysłu ludność nietylko miejsc portowych, sPuk< skupienie panowało wśród mie- 
lecz także okolic do portów przyległych. ( szkańców. ^którzy zaj nłniali wspaniale swią 
Statek będzie nosił nazwę „Cesarz W il­
helm*.

Czas podróży jednorazowej takiego sta 
tkn określono na 2 lata, Tak dłngi prze 
ciąg czasu pozwoli na zatrzymanie się dłuż­
sze w każdym z portów ważniejszych; po 
byt w danei miejscowości unormnją warun­
ki Klimatyczne i handlowe odwiedzanego 
kraju.

Punktem wyjścia statku będzie Hamburg.
Tam t«ż wszyscy interesowani, t. j wy­
stawcy i uczestniczący w przedsiębiorstwie 
będą mogli oglądać statek, przed wyrusze­
niem jego w podróż naokoło świata. W e ­
dług zakreślonego obecnie planu, marszruta 
przedstawia się jak następuje: Kopenhaga,
1 5nszt»dt, Sztokholm, Gothenburg, Lon­
dyn, Amiterdam, Rotterdam, Antwerpja,
Boston, N ew -Y ork , Filadelfja, Baltimore,
Buenos y re'S Vai()HrajS0 tjan Francisco,
Yokoharna, Nagasaki, Kalkuta, Melburn,
Konstantynopol Ode isa, Ateny, Civita Vec- 
clija (Rzym), Lizbona; słów, m wszystkie 
główniejsze miftfltft portowe świata.

Prócz korzyści czysto 1 andluwej, jakie 
przynieść ma dla Niemców t pływaiąc» 
wystawa, trzeba jeszcze zwrócić i:wagę na 
nadzwyczaj dogodną i tanią sposobność od­
wiedzania MSL,stkich krajów przy tej po­
dróży na około świata. Nauki i sztuki w 
ten sposób pozyska1®; znaczną pomoc. P o ­
dróże te będą przedstawiały bardzo poucza

dzej własności, 6 za Dredką i nieustrożną 
jazdę, 4 za pozostawienie koni bez dozorn, 
3 za legitymowanie się cudzemi dokumeu 
tami, 1 za powrót z wydalenia 74 za włó­
częgostwo, 13 za żeoranie, 79 za pijań 
stwo, 4 za zgorszenie publiczne, 2 za jtrę 
czenie nieprzyzwoite. Nasfępnie oddano Ma­
gistratowi za włóczęgostwu, brak utrzyma­
nia i przytułku 202, za zbiegnięcie z ter 
mina 3 ; do szpitali, na kura;je odesłano 
134 osób, dotkniętych cboro iam. zaraii 
wem i; ukarano policyjnie 17 sług zi prze­
kroczenie służbowe, 19 dorożkarzy zaprze 
kroczenie dorożkarskie, 2 osoby drę- 
ozenie koni, 1 za przeładolanie wozu, a 
wreszcie nadesłano z sądów karnych do 
dyrekcji policji 183 osób, celem dalszego 
z nimi postąpienia, po ukaraniu ich srdo- 
w em .1

Rozmaitości.
Gąsienice, Oryginalny był powóu spó­

źnienia się pociągu, który przód tygodniem 
dążąc z Fiinfkirchen do Pesztu, opóźnił się 
przeszło o godzinę. Oto maszynista nagle 
spostrzegł na turze jakąś ciemną zaporę;
wstrzymał więc pociąg, wys ona naprzód 
służba pociągowa stwierdziła, że na torze 

Pan Drucker zapoznaje się z tntejsiemi leżały olbrzymie kuDy wędrownych gąaie- 
sferami artystycznemi, którym nazwisko mło- nie- Wobeo tej zapory maszynista nie wi­

dział żadnej przeszkody w dalszej pudrńży 
i puścił pociąg w ruch; ale wnet, wjecha­
wszy w kupy gąsienic, stanęła lokomotywa, 
a cnociaż obracały się jej koła, pociąg sta* 
na miejscu, bo ruzmiożdzone robactwo tak 
wilgotniło szyny, że tarcie kói o szyny 

zapełnić ustało. Musiano tedy zażądać pia­
sku, posypać nim gęsto szyny i dopiero po 
tern ru3zył pociąg z miejaca i przebył s z c z e  
śliwie tę żywą barykadę.

dego skrzypka oddawna nie jest obce. W  
sezonie jesiennym zamierza gość nasz dać 
koncert, który niezawodnie zainteresuje ko­
ła publiczności krakowskiej. Pinma wiedeń 
skie o rodaka naczym ryrąłają się z en­
tuzjazmem prawdziwym, a taki dwutygo­
dnik, juk Oesterreicl.ische Musik- uud The- 
aterzeitimg pudaje w Ni. 18, z dnia 15 
czerwca wizerunek artysty z wyczerpującą 
charaktery styka indywidualności muzycznej 
p. Druckera. W  swoim czasie umieścimy 
bliższą wiadomość o zamierzonym koncer­
cie

P WojdałflWiCZ, .sną >y artysta ‘ eatru 
lwowskiego, bawi w Krakowie.

P. Przybyłow icz, b, artysta sceny kra­
kowskiej , został zaangażowany do teatru 
narodowego w Poznaniu.

Z teatru- Przedstawienie „ p alestranta“ 
ściągnęło wczoraj aośó liczne towarzystwo 
do sali teatralnej. Świetna ta operetka w 
tej formie, w jakiej widzimy ją na naszych 
scenach, mus1 się pudobać każdemu. A rty­
ści śpiewali wcale doDrze. Na wyróżnienie 
z.isługnje pani Bocskaj, która posiada wdzięk 
w traktowaniu partji, bardzo ma miłe ru 
chy —  zwłaszcza zaokrąglony ruch prawej 
ręki —  i śpiewa ze zrozumieniem rzeczy 
P. Laskowski był przy glosie i parę ustę­
pów wykonał ładnie. Balet, jak zawsze, 
miał duże powodzenie.

Dziś w teatrze „Don Cezar* ; jutro „Stra 
szny dwór*.

P. SachorOWSki, sekretarz teatru kra­
kowskiego, z dniem 1 w-ześnia b. r. nrze- 
nosi się na takąż posadę do Lwowa, dokąd 
został zaangażował}' przez dyrekcję tamtej 
szą.

Książka pamiątkowa. Wszystko, co do­
tyczy dnia 4 lipca b. r., obchodzi w n«.i-

tynie krakowskie i słali modły do Opie 
kunki Strapionych, Królowej Polski. . .  Po 
południu obraz się nie zmienił: powaga,
rozlana na całej fizjognomjf Krakowa, m ia­
ła swój urok rzadkiej wzniosłości. Częste 
procesje i śpiewy dodawały fizjognomji 
miasta wyraża świątecznego w znaczeniu
najpodnioślejszem. Ruch na ulicach był . u. 
mniejszy, a pomimo to nie było amutkn 1 drobniejszych szczegółach ogół polski. Do
ani nndów widać. Powietrze, ochłodzone I brą więc powziął myśl wydawca asiążki,

P R Z YJE C H A LI DO K R A K O W A

dnia 14 sierpnia

Hotel S a s k i : Hr. Izabella Tyszkiewicz z Siedl­
ca, hr. Stanisław fotulicki z Siedlca, br. Heleua 
Raliden z Warszawy, Andrzej Smolikowski z W ar­
szawy, Józefa Hordliczka z Gzech pod Warszawą, 
Aleksandra Korsakowa z Petersburga Józe-ta Le­
szczyńska z Kołodziejowic, Karol Piotr Kheil z 
Pragi, Anna Dzietłanowska z O siJŁa, Roman 
Baueiertz z Mijaczow". Zygmunt Jakubowski z 
Brzozowa, Józef Mayzel z Kielc. Ludwik Rosen- 
zweig z Norymbergi, Zygmunt Epler z WieouiL, 
Antoni Gautier z Rzeplińa, dr. Kleeberg z Bochui.

przez ulewę przedwczorajszą, przyjemnie 
rzeźwiło; pogoda niezbyt skwarni pozwa­
lała odetchnąć rozkosznie po długotrwałych 
upałach Tak więc ci, którzy Bą skazani 
na pobyt w rozpalonych murach miejskich 
podeujs lata, mieli wczoraj chwilę istotnego 
odetchniema.

Józef bllłuiskr powrócił w dniu wczoraj­
szym do Krakowa.

Dr. Szlachtow ski, Drezydent miasta,
wyjechał wczoraj rano do Gromnika.

Uczestnicy kongresu berlińskiego , pa­
nowie lekarze krakowscy, powrócili już do 
Krakowa, wywiózłszy z obrad miłe wspom­
nienie. Jak wiadomo, jeden z profesorów 
Jagiellońskiej wszechnicy, prof. Adamkie- 

*ez , odczytem swoim zainteresował uczo- 
ne. sfery ua posiedzeniach kongresu. O be­
cnie prze Istawiciele naszej nauki udają sie 
na zasłużony odpoczynek w podgórskie
kram y.

Pani Chałubińska, wdowa po znakomi
jące korzyści dla uczonych artystów, k. tym lekarzu, „królu I atr“ , bawi ohw.lowo

. * _ ■ i r “ l  J  m  m m in d o iA  nr ^ A .1 ^ !  —   TTT _pców, przemyKłowców, rzemieślników i t. d. 
Podróże towarzyskie będą się mogły odby­
wać na statku, w jak najdogodniejszych 
warunkach. Co się tyczy wielkości i orzą

która notuje przebieg uroczystości Tytułksią 
żki brzmi: „Złożenie zwłok Aaam« Mii 
kiewicza na Wawelu*. Dwadzieścia dwie 
iiustracyj zdobi sympatyczną pamiątkę. Nie 
wątpimy, że każdy nabędzie książkę do 
swej biblioteki ponieważ wydawnictwo, o 
którem mówimy, daje wyborny obraz tej 
chwili, co się w pamięci i sercu Polaków 
zapisało głęboko. Sumienność, dokładność 
zręczność układu, dobre obrobienie —  oto 
charakterystyczne cechy miłej dla nas Ksią­
żki. Cena 80 ct. jest bardzo niewygóro­
waną.

Z Jordanówki. Od dziś, tj. 16 siemnia, 
odbywać się bedą zabawy, gry i ćwiozenia 
gimnrstyczpe ooazienn'e od godziny 5 '/s po 
południu do 7 wieczór.

W przyszłym już miesiącu, jak się d o ­
wiadujemy „Jordanówka* zajmi" w posia­
danie terytorjmr przydzielone z Błoni, jako 
kompensatę za cześć jej zajętą pod tor w y ­
ścigowy. DU Parku okaże się to pewną 
korzyścią, gdyż place dla ćwiczeń beuą wię­
ksze ulic,-ki spacerowe dłuższe.

Dorożkarz nr. 57, W ojciech Chwała, *łn

R E P E R T U A R  
T E A T I I U  L W O W S K I E G O

W  K RAKOYH E.

W  sobotę dnia 16 b. m .: ’ Don Cezar, 
operetna w 3 aktach Dellingera, z  udzik 
łem baletu

w naszom mieście w przejeździć z Warezu- 
wy do Zakopanego.

Onegdajsza kurza przerwała druty tele jż y ł V " p o l i c j i  'pa ltocik ' szary, dziecinny,
_________ ,    . graficzne rniędz." Arakowem a Wiedniem który w jego dorożci zostapdł W  10buł;

dzenia tego parostatku, to ma być on n a j-jta k , że komunikacja telegraficzna odby- jakiś nieznajomy mężczyzna, rndący od 
większym z istniejących obecnie na k u li' wała się w dniu wczorajszym pizez Pragę, 
ziemskiej, bo pokład spacerowy będzie m iał: Z K?lóf3rji powracają pobożui pątnicy i
długości 570 stóp, szerokości 70, a wyso -) opowiadaia, żo przedwczoraj deszcz ulewny 
kość statku wyniesie 45 stóp: Szybkość dał się bardzo we znaki zgromadzonym 
biegu bęazie również niezwykłą. rzeszom Z nieba form a'nie potoki snły

Statek, zbudowany z jak najlepszej stali, wały. P imimo to, tradycyjne nabożeństwo 
będzie przedstaw »* możliwie największe, odbyło się majestatycznie i wywierało, jak 
prawie bezwarunkowe bezpieczeństwo wo- zawsze, na obecnych wielkie w 'ażenia

mostu podgórskiego do to*trn' ,
Ze statystyki policyjne;. * ‘P jf  *>•

p r z y t r z y m a ć  organa tntejs-f policji: 2 o -
8i iy  za gwałt publiczny, 1 zr, zabójstwo, 
101 za kradzież, 5 zi sprzeniewierzenie, 
 ̂ za oszustwo, 3 za przybranie fałszywego 

nawwi“ka, 1 za podrobienie dokumentu pu­
blicznego, 3 za złośliwe uszkodzenie Ću

Ostatnia poczta.
Nie da się zaprzeczyć, że zo strony 

rosyjskiej roDi się wstystko, 'co możDa, 
żeby przyjęcie cesarza Wdbeima jak - 
najbaidziej uświetnić. 'Dotyohczas znany 
pyogram wsŁazuje, że car pryyw.ązujo 
wielKie polityczne znaczenie do oczek - 
wanych odwiedzin. Nagi0 umilknięcie 
prasy rosyjskiej w tym przedmiócif, nie 
możo nikogo złudzić. Jakko riek cesarz 
W ilhelm nie zairzytae- się w Rey lu, ze 
strony rządu rosy,i-,,kl0S° poczynione są 
tam nadzwyczaj wspaniałe przygotowa­
nia. Mało dotyozą one ozdobienia same­
go miasta, które cesarz widzieć będzio 
jedynie z okna warronu, dokąd wsiądzie 
w pobliżu pr-rtu. W szystkie znaczniejszo 
statki bałtyckiej -floty wysłano właśnie 
do Rewlu, ( zie się bęaą znajdowali car 
i wiolai książę W łodzimierz.

W  dwóch linjach posuną się statki 
panemuo % morza ku miastu; w jednej 
z tych kolumn znajdować się będzie świe­
żo wykonany statek pancerny Aleksan- 
n ?r 11. Flotą komenderować będzie je ­
nerał-admirał Wielki książę Aleksy. Mię
o z j temi obiema kolumnami przepływać 
będzie Hohenzollern witany grzmotem 
dział. W  porcie stać będzio honorowa 
kompanja wyborsaiego pułku; tam tuż 
odbędzie się powitanie cesarza przez 
władze wojskowe i oywilpe, oraz przez 
niemieckiego posła. Kolej _ bałtycka o  ̂
onegdaj znajduje się w stanie wojennym;



2 K U H J E E  P O L S K I ,  dnia 16  S ieipn ia  1 8 9 0  r. Nr. 226.

eo gudziua odchodzi z Krasnego Sioła 
pociąg 'wojskowy, mi mc to pochód wojsk 
postępuje bardzo wolno. Oprócz mebli i 
innych przedmiotów do ozdobj komnat, 
odejdzie do Narwy osmset koni i prze­
szło sto powozów.

Ostainie telegramy „Kuriera Polskiego1!
Lwów 15 sierpnia. Na podstawie 

dokładnych informacji mogę was za­
pewnić, że przyniesiona przez „Czas** 
wiadomość o ustąpieniu marszałka 
Tarnowskiego wcale się nie potwier­
dza, a mą swe żrńdło jedynie w da­
wno już przez marszałka uczynio- 
nem oświadczeniu, że chętnieby u- 
stąpił z zajmowanego stanowiska, 
gdyby to ze względu na tok spraw 
krajowych było możliwem. Udziele­
nie marszałkowi godności tajnego 
radcy cesarskiego 4»ył° wówczas zc 
strony rządu poniekąd odpowiedzią 
na to oświadczenie, a ponieważ w 
stanie rzeczy nic się nie zmieniło, 
przeto wnosić należy, że marszałek

kr. Tarnowski nie zamierza porzu­
cać zaszczytnego posterunku, a w 
każdym razie nie zaszedł dotąd fakt, 
któryby na to wskazywał.

Zakopane 15 sierpnia. W czoraj w sali 
zakładu dr. Chiamca odbył się koncert 
na budowę kościoła. Z niesłychanem po 
wodzeniem odegrano dwie komedyjki : 
„Broń niewieścią“ i „Za i przeciw®, zu- 
cŁiałem Zimąjerowej. Rapackiego, Tatar 
kiewicza. Śpiewali: Myszuga i Friderici. 
Deklamowała świetnie Noiret.

Będzin 15 sierpnia. (Królestwo Pol­
skie). W  la»ach rządowych w powiecie 
będzińskim odkryto pokłady węgla ka­
miennego na przestrzeni 209 morgów i 
249 prętów. Wydanie gruntów pod ko­
palnię, którą eksploatować będzie towa­
rzystwo zakładów górniczych w Warsza- 
w e, nastąpi w d. 12 września b. roku.

W ie d e ń  16 sierpnia. Cesarz uda­
je się 29 sierpnia na końcowe ma­
newry drugiego korpusu do Vokla- 
brin-li; stamtąd 1 września do Cie­
szyna , na manewry dywizji pierw­
szego korpusu krakowskiego.

W ied eń  16 tfterptńfc. Wczorajszy po­
chód śpiewaków odbył się świetnie. Bra­
ło w nim udział około 12.000 osób. Pu ­
bliczność nadzwyczaj licznie na ulicach 
zgromadzona, tworzyła gęsty szpaler. Po­
śród uczestników Zjazdu najwięcej przed­

stawicieli ma Bawarja. Bardzo wielu jest 
także Berlińozyków, momała liczba rów­
nież Niemców z Ameryki. Cały Wiedeń 
przystrojony sztandarami. W  hall. śpie­
wackiej, umyślnie wystawionym olbrzy­
mim budynku na Praterze, odbył się 
wieczorem wielki komers. Niemiecki cha­
rakter uroczystości silnie jest zazna­
czony.

Kiel 16 sierpnia Cesarz onegdaj 
w nocy wyruszył w podróż do R o­
sji na pokładzie „Hohenzollerna*', za 
którym postępuje parowiec „Irena**.

P a ry ż  16 sierpnia. „T em ps“ w 
artykule wstępnym oświadcza, że w 
odwiedzinach cesarza Wilhelma Dworu 
rosyjskiego, nie widzi me innego, 
jeno prosty akt grzeczności. Caprivi 
dlatego bierze udział w podróży, że 
cesarz chce go przedstawić carowi 
Wreszcie artykuł zwraca uwagę na 
pokojowe usposobienie cara, które 
się ostatmemi czasy okazało dwukro­
tnie : w odezwie do ministra wojny 
Wannowskiego, oraz we wczesnem 
uwolnieniu niektórych pułków. Obja­
wy te, mówi „T em p s", tein większe­
go nabierają znaczenia wobec ol 
brzymieli zbrojeń pokojowej ligi.

P e te r s b u r g  16 sierpnia. Na przy-

jęcie cesarza do Rewlu przybyła 
część floty.

Londyn 16 sierpnia. „Times** 
donosi z K airu: Miedzy A ustro-W ę­
grami a Egiptem zawartą została 
ugoda handlowa, która będzie pod 
pisana w sobotę.

Londyn 16 sierpnia Na wczo­
raj szem posiedzeniu Izby niższej o- 
świadczył podsekretarz stanu Fer- 
gusson, że rokowania w sprawie u- 
gody angielsko-portugalskiej jeszcze 
są w toku. Rząd spodziewa się je ­
dnak, że znajduje się już w prze­
dedniu zadowalniająeego i zaszczyt­
nego załatwienia sprawy.

Amsterdam 16 sierpnia. Król 
w ostatnich czasach wprawdzie bar­
dzo znacznie osłabł, teraz jednak 
jest zdrów i rzeź wy. tak, jak już 
dawno nic był. Wiadomość o pogor­
szonym stanic zdrowia nieprawdzi­
wa Król w z w- kły sposób oddaje 
się pracom, apetyt ma dobry, choro­
ba zaś, na którą cierpi zaledwie da­
je się uczuć.

Yarel 16 sierpira. Wielki książn Ol 
ilenburski objeżdżał onegdaj kraj w po­
wozie zaprzężonym w cztery konie. Pod

mi .sten Friesoythe konie przestraszyły 
się i powóz przewrócił się do przydroż­
nego rowu. Wielkiemu księciu uic się 
aie stało. Towarzyszący mu kapitau ba­
ron Ileimburg złamał lewe ramię. Zresztą 
nikt w orszaku nie odniósł uszkodzenia ; 
podróż w powozie prywatnym Wielki 
Książę odbywał dalej.

M adryt 16 uerpnia. Cholera w pro 
wincji Bajadoz prawie zupełnie zniknęła, 
trwa jeszcze za to w prowincjach A li­
cante i Yaleucia. W  więzieniu walenckiem, 
w którem znajduje się 1500 skazanych, 
zaszły wczoraj dwa wypadki cholery ; 
jeden z nich już skończył sią śmiercią.

NADESŁANE.

D o o e n t  o ł i i . r t u js j i

w U n i w e r s y t e c i e  J a g i e l l o ń s k i m

k. Msaiidoi' G o w i i
mieszka przy ul. Brackiej 6 ,1. p.

i o r d y n u je  fs <0601

w  chorobach chirurgicznych
codziennie oa 3— 4 popoł.

JAK W ŻYCIU
186) P O W IE b Ć

A l b e r t a  I 3 o l p i t .

W o in y  p rze k ła d  

HBLtiNY z hr Rnsgockich WlbCZYNSklEJ

(Ciąg dalszy).

— Ludzie lekkomyślni znajdują, iż jest 
to czemś nader wygodnem, stworzyć so­
bie moralność do własnego użytku, we­
dług dzieł bez żadnej uwagi i głębsze­
go zastanowienia pochłoniętych. Czyż j e ­
dnak u ciebie można przypuścić coś po- 
dobnegu? U ciebie, któryś wszystko ba­
dał sumiennie, do gruntu, i którego u- 
mysł dojrzał w młodości najwcześniej­

szej P R ęczę , że sam zbijasz w duszy 
wymówki, które przytaczasz. Nie mogę 
uwierzyć, żob /ś  miał kiedy nieświado­
mość zbrodni popełnionej. Na nieszczę­
ście, twoja pycha wszystko zagłuszyła; 
ta pycha, która kazała ci za jakąbądź 
cenę zdobywać m ajątek, dlatego-li, że 
nie mając pioniędzy, cierpiałeś w twojej 
szalonej próżności. I zawsze pycha cię 
podtrzymywała, gdyś się ujrzał bogatym 
i mogłeś zaimponować światu twojemi 
mi jonami. Jeszcze i wtedy wymyślałeś 
jakieś niedorzeczno tłum aczenia... Co 
jednak jest wstrętnem, ohydnem, to, żeś 
m óg ł. poślubić F loren cję , żeś z córki 
twojej ofiary zrobił żonę, przyjaciółkę, 
towarzyszkę życia! I tyś był w stanie, 
z czołem podniesionem, z uśmiechem na 
ustach zawrzeć ten związek święto- 
kradzki P!

Zwyciężony, Roland up id ł przed sio­
strą na kolapa, z czołem korn>o pochy-

lonem, jak winowajca o zmiłowanie bła­
gający.

—  Oh! w iem , co mi zechcesz odpo­
wiedzieć ! — nie dopuściła go do słowa 
w nąjwyżHzom uniesieniu. —  A by oku­
pić śnćerć m atki, uczyniłeś córkę naj­
szczęśliwszą ; zwróciłeś jei pieniądze, 
matce zrabowane! W ięcej nawet, boś je j 
oddawał majątek kilkakrotnie pomnożo­
n y . . .  Kłamstwem to wszystko! Jedna 
skrucha i żal szczery, może grzooh sana 
z a ć , a tyś nie czuł żalu, ani skruchy. 
Jedynie wyrzut sumienia może złe na­
prawić, a tyś nie czuł wyrzutów! Zro­
zumiałoś dopiero całą ohydę twojego po 
dtępowanii, gdyś był niejako zmuszony 
drugą zbrodnię popełnić. Nieszczęsny ! 
■ tyś zrobił to wszystko? Nadto cię k o ­
chałam, abym cię mogła znienawidzić, 
ale jestem zmuszona tobą pogardzać, ja, 
która cię tak wysoko ceniłam ! Za to 
cię przeklinam ... Tys moje bóstwo strą-

Opuściło jnż prasę dziełko p. t.
: •*i ■ _

Z ł o ż e n i e  z w ł o k

ADAMA MICKIEWICZA
na Wawelu,

książka pamiątkowa uroczystości naro­
dowej z dnia 4 lipca 1890 r.

ubejniującu opisy obchodów w Paryżu, Zurychu, 
Wiedniu i Krakowie, szesnaście niów wygłoszo- 
„ych nad zwłokami wieszcza wykaz wszystkich 
deputacyj z wyszczególnieniem nazwisk delegatów, 
oiaz dokładnym spisem wieńców, bibliografią ob ­

chodu i t. d.

Wydanie ozdobione 22 ilnstracjami
w/konanemi według fotograf! znych zdjęć pocho­
du, portretami wieszcza, widokami karawanu, ka­
tafalku, krypty, medalu itd., ułożonomi pod arty­

stycznym kierunkiem

Piotra Stacliiewicza.
w 8-ce, str. 144. 612(8 12)

Cena 80 Cnt., z przesyłką poczt. 95 Ct. 
Na papierze welinowym I złr., z przesył­

ką pocztową I złr. 20 cnt.
Do nabycia we wszystkich księgarniach.

Skład główny i ekspedycja w druKarni 
Związkowej w Krakowie.

ANANAS
KALEN D AR Z

humorystyczny illustrowany

K. BARTOSZEWICZU,
wyjd/ae jak corocznie w pa­

ździerniku.
Ogłoszenia przyjmuje się po cena h 

zwykłych. (2-a)

L 0 U V R l T
Sukiennice, 16-

W i e l k a  s e z o n e r w  a

M .  B E Y E R  i  S P Ó Ł K Aoś liłuh* » łiNnStii.
w  K r a 1 5 ; o w i e  

Su kienn ice , Kir. 12, 13, 14, n a p rzec iw  K o ś c io ła  N. Panny M arji

Serja I po złr. I.
1 kuszula damska, ubierana haftem.
1 kaftanik ranny, z pięknem! haftami.
1 spódnica z haftowaną falbasią.
1 para majtek z haftowaną Jalbaną 
1 koszula męska dzienna.
1 para kalesonów męskich.
4 ręczniki płócienne.
6 chustek batystowych.
6 serwet deserowych.
1 obrus.
1 fartuszek haftowany kolorowy.
3 pary mankietów męskich.

K a ż d y  w y m ie n io n y  a r t y k u ł  te j s e r jl  
k o a ztu .e  I z*r

(apelusze,
Parasolki,

Żaboty,

is l p o ł o w ę  c e n y

Serja II. po I złr. 25 c.
6 chustek z kolorowemi brzegami — webo­

wych.
6 chustek płóciennych, białych.
6 serwetek deserowych adamaszkowych 
1 obrus.
6 kra we tek jedwabny cli.
1 kaltan ' trykotowy ciepły.
1 para kalesonów ciepłych.
1 para kalesonów z dymki angielskiej 
’ / ,  tuzina skarpetek białych, ręcznej roboty. 
1 obrus z frendzlą i kolorowemi szlakami.
1 tuzin serwetek z frendzlą i kolorowemi 

szlakami.
1 parasol ml deszczu.

Każdy wymieniony artykuł tej serji 
kosztuje I złr. 25 ct.

Seria III. po I złr. 75 c.
I koszula damska szntiugowa z haftem.
1 kaftanik damski, biały, ubierany Haftem. 
1 pars majtek z szeroką, haftowaną falbaną. 
1 spódnica ciepła trynotowa.
1 spódnica biała z zakładkami.
(i por mankietów damskich.
6 chustok batystowych francuskich z naj­

modniej. brzegami kolorowemi 
6 ręczników pło„.onuych.
1 prześcieradło b e z , szw" na największe

łóżko.
Każdy wymieniony artykuł tej serji

1 gztule I złr . 75 ot. ___

Serja IV. po 2 złr.
6 chustek angielskich batystowych, 

modniej, brzegami kolorowemi.

6 chustek webowych b.ałych, cienkich.
6 chustek web. z piękn. brzeg kolor.
6 ręczników adamaszkowych, białych.
1 koszula dzienna damska, uajświeższ. la 

sonu i bogato ubierana haftom.
1 kaftanik damski ranny, eleg. ub. haft.
1 koszula damska nocna, ub. ręcz. haft. 
i  p. inajtel damsk., z szer. haft. lalban.
1 koszula dam web. dzień. ub. koronką.
6 par męskich skarpetek, ciepłych.
0 chustek białych , webowych z dnżemi 

lialtowanemi znakami

Każay wymieniony artykur tej serjl 
kosztuje 2 ,rłr

Surja V po 2 złr. 75 ct.
1 koszuli: aamska, dzienna, z prawdz. weby 

irlandzkiej, ubierana haftem.
1 koszula nocna, damska, z francuskiog.

„retouu, nb. hattem lub wstawkami 
1 kaftanik trykotowy, wełniany, biały 
‘/ł tuzin? roczników tureckich.
1 spódnica liiała, z szeroką wstawką lialtn 

waną . zakładkami.
1 koszula kictonowa, nocna, męska, fraiic.

lasua. z ukraińskim haftem.
6 serwet sto-iowych, dużych udamasz.
1 obrus stołowy, adamaszkowy.
1 sznurówka francuskiego fason u .
1 garnitur trykotow y, ciepły.

Każdy wymieniony artykuł tej serjl 
kosztuje 2 złr. 75 ct.

Serja VI. po 3 złr.
1 koszula damska, dzienna, z cienkiej weby, 

ubierana ręcznym bałtem. .
1 koszula dzienna, cieuka, w e b o w a  uajmodn, 

lason, b. strojnie u b . bałtem.
1 kaftanik vfcu«y damski, bardzo strojnie 

ubierany bałtem i Wfitawk lilii.
0 prawdz. batystów , chustek białych.
6 par pończoch  bia łych , cienkich.
6 prawdz. adamaszkowych ręczników.
1 koszula męska z praw. irlaudz w' by.
6 chustek webowych, cienkich z mbdninifi

brzegami kolorowemi. 
l parasol elegancki. 99(91-?)

Każdy wymieniony artykuł tej serji 
k ozłu j tylko 3 « r .

Zwraeają( łaskawą uwagę na powyższe ogjdozcnio, nadmieniamy zarazem, io  posia­
damy na składzie wielki wyb&r bielizny dim ,klej, męskiej I dziecinnej w najlepszych
gatunkach i najświeższych fasonach oraz skład płociei krajowych i zigran cznyoh oil
najtańszych do najlepszych w bardzo twielkim wyborze. Największy skład pończoch dam­
skich. męskich i dziecinnych, ow . w y r o b ó w  trykotowych.

Wyłączny s iła d  prawdziwej normalnej bielizny trykotowej P rot Dra. Gustawa Jaeger
Przesyłki na prowincją uskuteczniamy ** zaliczką pocztową odwrotną pocztą.

z uaj-

*

Poszukuje się do nabywa.
Dom z ogrodem

na jedneui z przeduiieóć miasta K ra­
kowa. Bliższa wiadomość ua h l*0 -
wodrzy Nr. 11.

m b l o n t y
w najlepszych gatunkach od 20 do 3 )  ct. sztu­
ka, l i r z o d Ł i w i i a i e ,  w ł n o g r o -  
■ a u , i wszelkie inne owoeo, ( amina i żywe raki 
codziennie iwieże w uandlu Knorcka przy ulicy 
śy. Jana Nr, l.

Zamówienia pocztą odwrotną Adres telegrafi­
czny Knoreck, Kraków. 609(4-9)

cił z piedestału ! Gdybym nic była chrze­
ścijanką, zwątpiłabym o wszystkiem Ko 
muż mam już wierzyć, skoro w ciebie 
wiarę straciłam P '

Łkaniu ( bolesne pierś jej rozdzierały, 
i Roland płakał gorzko, czując, że wszy­
stko się dla niego skończyło ; że skoro 
stracił siostrę, nic mu się już uio zosta­
ło. Leżał ciągle u jej stóp, drżąc jak w 
febrze i ledwie mógł oddech złapać w 
pierś kurczem ściśniętą.

—  Tak, jestem nędznikiem —  szep­
tał. — Tak, nie mam żadnej wymówki,
i nie zasługuję na żadną luośc,! A  je ­
dnak wzywam ciebie i błagam usilnie, ty,
która jesteś mojem sumieniem, moim sę­
dzią : Przebacz mi ! !

—  Nigdy !
—  Alicjo ! A lic jo ! w imię naszych lat

dziecięcych nie bądź tak niemiłosierną ! 
Niepodobna mi żyć z twoją pogardą Tej
myśli znieść nio potrafię, żebyś ty nie

miała być odtąd moją pomocą, moją u- 
cieczką, moją p ociech ą ... Przebacz mil

—  N igdy! —  z mocą powtórzyła.
—  O h ! przez pamięć naszego błogo­

sławionego wieku dziecięcego! tych dn 
rajskich, któreśmy niegdyś razom prze 
żyli. Tyś była, tycia. . m alutka ... a ja  
kierowałem twojemi pierwszomi kroczka- 
mi, ty zas owijałaś azyję moją drobnemi 
rączętami, szepcząc mi do ucha, żo mię 
kochasz nad wszystkich i wszystko w 
s w ie c ie ... Ozyż te wspomr.enia niezem 
są dla cieb ie? A później, gdyśmy się 
znaleźli sam,, od świata całego opuszczo­
ny jakże two,a czułość wiecznie czuwają­
ca, pokrzepiała moją odwagę słabnącą! 
Spójrz łaskewie ra twego brata nieszczę­
śliwego, który wyciąga ku tobie błagalne 
ramiona, który Raklina cię na wszystko 
najśw iętsze... Przebacz m i!

(Dalszy ciąg >' istąpi)

cu 3
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> I ! BBZ BCOW KURUKrO JI 1 !
K to ch ce p a lić rzeczyw iście  doDre i  zup iiłnlę n ieszkodliw e papie.ypsj 

>- N lecli kupuje tutkf (g ilz y )  N IE K L E JO N E  z fab ry k i ,

} S. WIERUSZ-NIEMOJOWSK.IEGO
Lwńw — Teatralna 3 : Krakew -  Sukiennice 28.

3 Oeny tj,irclwo ulaKle.

8 W  1 0 0  s z tu k  o d  12. c e n t ó w .  ’  J
Złocenia zamiejscowe —  odwrotnie. Opakowanie gratis. Przy odb-orzc 6)00 kosztu 

transportu ponosi fabryka, i , 266(80-130)

KONCESJONOWANE BIURA
W Ł A D Y S Ł A W A  G R A B O W S K I E G O

w Krakowie, ulica Wiślna I .  ?•

B I U R O  T ^ C H I S T I C Z n E
wykonywuje plany* kosztorysy, sprawdza rachunki, podejmuj0 przedsiębiorstwa budowli nowych 

i przeróbek, tak w miejscu jak » na Prowincji.

B l T J j F l O  O G * j O S Z B 1\ T
om im u ie wszelkie ogłoszenia » a wewnątrz i zewnątrz miasta na własnych tablicach, pośredniczy

w druku, i n fo rm u j o  w ż;,daniQ-

B I U R O  W Y k t A J M U  m i e s z k a ń
pośredniczy w wyuajmywaiiiu mieszkań, w mieście, na prowincji, letnich i kąpielowych

i t ł t f l
zaraz :

tło

P o k o ik  mały ua parterze, stajnia ua 18 koni, e-
wentaalriie 2 sta nie l)lac Urobię Nr. 7— 8-

3 pokoje, przedpokój, kuchnia z meblami ua 1 
piętrze ul. B atorego Nr. 24 .

4  pokoje, nyża, przedpokój, kuchnia lia parterze 
w ogrodzie ul. Uarbarska Nr. 7.

2 pokoje, kuchnia na I piętrze ul. Angu-
_:jań»ka Nr. 68,

3 jp o  o je , przedpokój, k chuia frontowe na 11 
piętrze z 2 wchodami, bardzo tanio do wyna­
jęcia ul. Sebastjanu Nr. 4

Mleazk inle bardzo ładne, złożone z S pokoi, 
przedpokoju, kuchni na II piętrze ul. Dtuga 
Nr. o t.

4  pokoje i kuchnia ul. Dolne Młyuy Nr. i).
3 pokoje, pizedpokój, kuchnia na II  piętrze, 2 

pokoj 3 i kuchnia ua III piętrze ul Szewska 
Nr. 14. i

2 mieszkania po 3 pokoje, przedpokój, kuchnia 
n? I i II piętrze ul. Smoleńsk Nr. 2-

2 mieszkania po b pokoje, kuchnia, nyża, przed-
pokó: na 11 i III piętrze ul. Grodzka Nr. 14.

, « r m z a j ę o l n  : (119-Y)
2 partjti po 3 pokoje, przedpokój, kuchnia na 1 

i II piętrze ul. Sw. Jana Nr. 28.
8 pokoi: przedpokój, kuchnia na 1 p iętrze, mie­

szkanie to da si? podzielić na 6 i 3 pokoje, 
przeupokój, kuchnia na 1 piętrze irL Grodzka 
Nr. 32.

od Października:
4  pokoje, przedpokój, nyża, garderoba, pokój dla 

służuy ua II p,ętrze,
2 stałihje na skłuci win ul. Jagiellońska N>- 9
5 pokoi, przedpokój, auchnia na 1 piętrze, mie 

„zkauie to można podzielić,
2 pokoje z kuchnią ua I piętrze, stajnia obszerna 

ua 4 konie piać Groble Nr. 7 - 8  •
4 pokuje, przedpokój, nyża, kuchnia na II pię­

trze ul. Fiorjańska Nr 47
5 pokoi, przeduokój, kuchnia, garderoba na wy 

sokim parterze ul. Batorego Nr, 22
7 pokoi, przedpokój, kuchnia na II piętrze lt('- 

nei .r : o.
2 pokoje, kuchnia na I mętrze w oficynie, stan­

cja dn>» w podworen na parterze ul. MikołaJ- 
.. ra Nr. 4.

Kto

w a h a
fctó-y ftrodol z nom iędz, w ielu 

fzaehw alttflyoł', najodpowiedniejszym 
Fjest nu jego cierpienia, ten niechaj nie- 
' zw łocznic napisze korespona. d o : BlcIPsrt Vir- 

I imi-lnitłltlBleipill, ądąiac illustro* .broszurkę | 
„P rzyja c ió ł ohoryoh“Ń adrokow ane tam  lis ty  

jrzekonują, ie  lysiąoe ohoryoh p rze z ścisłe 
k zachowanie rad w  P rzyja c f eta w skazanych, 

oietylku untanęli n ią io irw d łiiyo li wy-- 
_ datków, leoz wkróta^ tak ie  pożł- 

^danego uleozenia d o z u j i^  
tasart . wraz i nrtayltą 

ale tosztajB ile.

W y s z ł a  z  d m k u  , *
DZIKA RÓŻYCZKA

k o m e d ia
JÓZEFA BUZlMllSGO 

Do n a b yc ia  w o  w s zystk ic h  księęarniach 
. cena 60 ct. (u ?)3.i«

Sklail gtóWfi| w KSi^arui 
(Jcbńtlmera i Hpolki.

Kitka piwnic lodu
mi tlo rf-1 *!.1 ti ) R oprPZcntficja 1)1*0 -
Tvaru Tcuczyńskiego. Ulica Jagicl- 
łońska 5 . 6ii(i-3)

»P*h *■>*•», ArsckCk i SatłtW. pn4 «*»*. hm* SwśMMkhNTu K«f“ HtRSP ta* «**• ««»»


